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Sz. P. 

Łukasz Szumowski  

Minister Zdrowia 

 

  

 W związku z przekazaniem do konsultacji społecznych ustawy o zmianie ustawy o 

świadczeniach opieki zdrowotnej finansowanych ze środków publicznych (KUZ), 

Federacja Związków Pracodawców Ochrony Zdrowia „Porozumienie Zielonogórskie”, zgłasza 

uwagi: 

Zdaniem Federacji Ustawa nie realizuje swojego celu:  

 ,,potwierdzania obecności świadczeniobiorcy w określonym czasie i miejscu w ramach  

 wykonywanych świadczeń opieki zdrowotnej lub potwierdzania wykonania świadczenia 

opieki zdrowotnej" – użycie karty potwierdza jedynie czas i miejsce użycia karty!!! 

 

Przedstawione rozwiązanie: 

− Likwiduje Telemedycynę, 

− Uniemożliwia wykonywanie świadczeń bez udziału świadczeniobiorcy (dawniej 

pacjenta), na co pozwalają inne akty prawne (ustawa o zawodzie lekarza), 

− Powiela funkcjonalność systemu EWUŚ, 

− Nie zwiększa ilości personelu medycznego,  

− Nie ułatwia dostępu do świadczeń zdrowotnych,  

− Nie zwiększa finansowania ochrony zdrowia, 



 

 

 

− Zwiększa koszty udzielania świadczeń, 

− Zwiększa zbędną biurokrację.  

Ponadto: 

Tworzony art. 49a w punkcie 4) ustępu 2 wymaga podania powodu ubiegania się o KUZ - 

dlaczego obywatel ma się tłumaczyć skoro to jego prawo uzyskać KUZ? 

Nowy art. 49c nakłada na świadczeniobiorcę obowiązek złożenia oświadczenia 

potwierdzającego obecność lub wykonanie świadczenia jeżeli nie mógł tego zrobić w 

momencie świadczenia. Projekt nie przewiduje co zrobić kiedy pacjent nigdy nie odzyska takiej 

zdolności albo zapomni to zrobić, czy nie będzie miał kontaktu z poradnią udzielającą 

świadczeń, a poradnia nie będzie miała kontaktu do niego, wszak kiedy był np. w ciężkim stanie 

mógł nie móc podać danych kontaktowych. 

 

                                 Z poważaniem, 

                                                                                          Wiceprezes Federacji PZ 

                                                                    

   
  Teresa Dobrzańska-Pielichowska 


